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If! 238 Poniedziałek, dn. 29 sierpnia 1932 r. -Polski . hymn narodowy w Berlinie 
Polak pierwszym lotnikiem Europy 
Porucznik Żwirko zdobył pierwszą nagrodę 

w ml-=~zynarodowym raidzle samolotOw turystycznych 
Polak zwycięzcą! 

BERLIN, 28. 8. (PAT). Start do 
rozstrzYl<ającego lotu w raidzle lot
niczym rozpoczął się o godz. 15·ej 
't lotniska Staaken. 

Pierwszy wystartował Żwlrko o 
,Iodz. 15 m. 15. 

Lotnik niemiecki Poss wystarto
Nał o godzinie 15 m. 20, Hirth o 
)5 m. 21, Morzig o 15 m. 26, Ba
jan o l fi m. 40, Karpiński o 15 
m. 42, Gedgowd o 15 m. 44. 

O godzinie 16 m. 41 Żwirko 
przerwał wstę2ę na mecie Jako 
pierwszy. W pół minuty potem 
przyleciał Morzig . . 

Na zasadzie ąstatecznych obli
czeń, zwycięzcą w mi(dzynarodo
wych zawodach samolot6w tury
stycznych został por. Żwirko, osią
gając 461 punkt6w. 

Po poruczniku Żwirko uzyskali 
najWlększrt1o~"lJII1tt6w faworyci 
niemieccy, Poss i Morzig, po 458 
punkt6w. 

W ten spos6b puhar przechodni 
dostał się aeroklubowi polskiemu; 
kt6ry zorganizuje następne .zawody 
międzynaro.dowe. 

Czasy lądowania lotnik6w przed
;tawiajl\ się następująco: Żwirko-
16 m. 42,1 sek.. Morzig - 16 m. 
43.21 s., Poss - )6 m. 44,31 s, 
Hirth - 16 m. 43,43 sell., Fretz-
16 m. 50,43 s., Karpiński - 17 m. 
06,39 sek. Bajan - 17 07,16 s. 

Według ostatnich doniesień
wyniki zawod6w w punkta.cji przed
slawiają się następująco: Zwirko-
461 p., Poss i Morzig - po 458 p., 
Fretz - 45t p .• Cuno 447. Selde
mann - 447. Stein - 453. Lus
ser - 4' 8, Bajan - 433: Kalla-
428. Passewaldt - 42~. Osterkamp 
- 426, MarienleJd - 375. 

W oczekiw~niuo 
Jut od godzin pOłudniowych na 

olbrzymiem lotnisku w Tempelhol
lie zgromadzity się nieprzejrzane 
tłumy. oczekując z natężeniem 
przybycia lotnik6w. Według pobież
n}'ch obliczeń - tłumy zgromadzi
ły się w liczbie około 50.UOO osób. 

Żwirko ciągle był na czele. ale 
ustawicznie ściglmy przez fawory-
16w niemieckich, przez l;iossa. a 
zwłaszcza przez Morziga, kt6ry w 
lzalonym tempie nadątał za apara
tem polskiego lotnika. 

O godzinie 16 m. 40 na hory
loncie pojawił się mały punkCik, 
był to g6rnopłalowiec Żwirki. kt6-
ry w przepięknym tempie. z szyb
kością 216 km. na godzinę. nadla
Iywał bokiem na lotnisko, następ
nie pod kątem prostym, a wreszcie 
zawirował na mecie. raz jeszcze 
wystrzelił w g6rę I gładko wylądo
;ał. 

Wysiadającego z samolotu Żwir· 
kę witali owacyjnie przedstawiciele 
kOlonji polskiej w Berlinie. wręcza
jąc mu kwiaty. 

Zkolei jedna po drugiej narlla" 
'yWać zaczęły pozostałe maszyny 
){\~IQP-

Polski hymn naro
dowy w Berlinie. 

:Zwirko udał sili na wysoko zbo
dowanl\ estradII. Po obu strona.oh 
Iwyolllsoy stanIlIi faworyoi niemleo· 
oy: Poss I Morzlg . . 

Przemówienie wygłosił mir. Ko

:Zwlrkl i bezpośrednio za nim Zdl\'l Rzeozoznawcy z wielk.iem uzua'lso Iys. lr., trzecia - 25 tys. I ~aJl\c.yoh Possa i Morzlga. niem wyruaU slQ o konltrnktorach, czwarta - 13 tys. fr. - Orkleltra wykonała h7mn którzy . ~bodowali pol~k je aparaty. Prasa niemiecka ,?graDic~a się narodowy, pOlski, którego tlu- OwaoYJnle witany był Jed~n z kon· naraz!e do zan~towama z~yclęstwa my wysluchaJy w skupieniu, s pd. struktorów, obeony na lotRlsku, prs- polskiego. lotmka. ~ed~me huge~. sloniętemi Jllowami. NaatQpnie wy- wa flika por. :Zwlrkl podozas lotu. b~rgowskl .Mo~tag pisze .kła1?hkonano dwnkrotnle hymn niemieoki, In~. Wfgora. . . . w.le, it ~o~. Zwuk.o był niemiec-ozechosł()waoki i franouski. . Zdobyta dziSiaj przez. por. klm lot~lklem wOJennym.. . 
ehJer, prezes .eroklubo nlemieokle· Pod krzytowym ogniem rotogra· go, który wyraził sili z uznaniem o IfóW i aparatów filmowy oh :Zwlrko lotnikaoh, bto~oyoh udz i ał w zawo· wsI adł do samoehndu. udajl\c sili w dach międzynarodowych, podkreśla. towarzystwie attache wujskowego, 
jąo przedewszystklem wyozyn por. mjr. Szymańskiego, do hotela. 

Zwukę nagroda pnechodma jest Lotmsko w Tempelhofhe Jest artystycznie wykonana i przerlsla· udekorowane lIal!ami państw, u· wia wartość 20,000 franków. Po- czestniczących ., raidzie Tak więc nadto zwycięzca raidu otrzymuje obok flag niemieckich powle\J~ły nagrodę w kwocie stu tysięcy flagi polskie, czechoslowackie, franków, Druga nagroda wynosi szwajcarskie i włoskie. 
...... ~ .... ~ ...... ~ ........................ _ ...... .a.m .... .. 

PRZEBUDOWA · PANSTWA NIEMIECKIEGO 
ma : 'nastąplt w clig .. . 12·mleslę~nego okresu .przejściowego 
=KANCLERZ PAPEN :POT-ĘPIA ,HITLERA 
Rz@d Rzes.zy ~e ulęknie się pogróżek narodowych socjalistów 
BERLIN, 28 sierpnia. (PAT.).- Pragnę przedewszystkiem stwier- I Celem dals.zym rządu jest Na tej podstawie ugruntowan,. Na zjeździe westfalskich zwlązk6w dzić - m6wił kanclerz Pa pen - iż I ZICh4lcenie przedsh;biorc6w zostaną programy socjalne i fichłopskich w Mlnster kanclerz von rząd widzi motność poprawy tylko do zatrudniania sił robotni- nansowe na dalszą metę· . Papen wygłosił wielką mowę, w w ożywieniu całego tycia gospo· czych. Aby tego dopiąć - rząd Na reformy polityczne prZYI· kt6rej w ogólnych zarysach zobra- darczego Niemiec. Odrzucić musimy upoważni pra(:odawców do obni- dzie czas później, lecz już w zował program gospodarczy rzędu myśl pełnej samowystarczalności fania taryfowych stawek płac dniach najbliższych rząd w PruJ Rzeszy i poglądy polityczne czyn- gospodarczej Niemiec. Niemcy nie w tym samym stosunku, w jakim sach zgłosił pewne programy, nlk6w miarOdajnych. mogą zrezygnować z rynk6w za- . postępować będzie wzrost za- które będą stanowiły reformę Na wstępie swego przem6wie. granicy. . trudnienia robotników w danem w życiu politycznem i które za-nia wystilplł przeciw pogr6;ł- Gł6wne zadanie rządu to walka przedsiębiorstwie . początkują analogiczną reformę kom prawych i lewych radykał6w, z deflacją. Retym konserwatywny Obowiązywać będzie jedno w Rzeszy. . w związku z wyrokami w Bytomiu liczyć się musi z interesami gospo- tylko zasŁrzdeoie: zapewnienie W dalszym ciągu swego przeI Brzegu. darki i interesami Inicjatywv pry- rObotnikowi zarobku, potrzebne- mówienia kanclerz von. PaP':0 Zgodnie z tradycjami jlruskiemi, watnej. z tego względu rząd przy- go dla utrzymania się na .. pozio- zobrazował. dość obszerrue SWOje do kierowania państwem predy- stąpi do rozprawienia się z cen· mie minimum egzystenCJL Ta zapatrywaOla na prze~u~o~ę stynowany być może tylko ten, kto trainym problemem bezrobocia. ofiara ze strony świata ~ra~y pańs.twową Rzłszy . I zmesle~le umie się podporządkować uslawo· Rząd wychodzi z założenia, iż umożliwi wzrost zatrudOleOl8, dualizmu, kollcząc Jak następul~ dawstwu. Niepohamowana w tonie obecne syslemy zwalczania bezro- zwiększy zatem siłę kupna u na- - Nie zami~rz!lmy odstąpI'" odezwa przyw6dcy narodowych so- bocia są niewyslarC7.ające. rod!! niemieckiego. od za~~d! p~ew«ł~lanych w ko~· cjalist6w nie da się pogodzić z as- Rząd posianowił przeprowadzić .Reformy te wprowa~z0!le zo- st,YtuCJt, .1 l!1e zatD1e~amy • ró" -piracjami do objęcia rząd6w w roboty dodatkowe i kryzysowe. na- stalą na okres przeJjClowy, Olez zmJeruać ustrofU. pansłw oPrusach. kładem nowych środk6w finanso- t. j. na 12 miesi~cy . we~o. ~eszy. Rząd dZiała ~ upo-Odmawiam Hitlerowi prawa do wych w porozumieniu z Bankiem W tym okresie przygotowana wazmema p.rezydenta Hi~den-władzy Ludr:ie stojl\CY pod jego Rzeszy będzie wielka przebudowa pall- burga, czynnika autorytetu l de-sztand~raml. sianowlący znacznII I Rz~d wybrał drogę następu- / stwa j gospodarki niemieckiej. mokra!yzmu w jednej osobie. mniejszość. odnoszą się z niegły- jącą: 

~~:~ą In~:~:~I:;:a:'I, j::!~~ 193~~. d~ai =td~i:r:~timf:' Klara Zetkin któr~o !:dJak~r~ć prJ~bX:~Ykf'~~~:: stojących poza prawem. Występu- wydane zostaną bony t. zw. nIe bal się hlUerowc6w. oiÓw. skazanych w związk u z za· jąc przeciwkO Hllllrowl a w 0- podatkowe (Steueranrechnung- machem monarchistycznym na d~ż· d tk BERLIN 28.8 (pAT.) Klara Zet- t bronie praworzą'dnej współnoty na- scheinJ. Przy spłatach po a 0- kin przybyła do Berlina i obejmie kie robo y. rodu i autorytetu !'%ądu daję do- wych, które obciążają specjalnie w6d. te Ja właśn ie, a nie on. dątę handel i produkcje, jak: podatek przewodnictwo na inauguracyjnem POrOZUD11°enl°e od . posip.dzeniu Reichstagu z Iytułu do celu. kt6ry przyŚwieca nam obrotowy, komunikacyjny t gron' przyslu!!:u)'cego J'eJ' prawa starszeń - H tl lat w wałce z oligarchją partyjną. towy. bony wydane w tym okre- stwa. - ~ mIędzy centrum I I erem. Co do wyrok6w Śmierci i ich sie czasu będą mogły być użyte BERLI:-I, 28.8 ("AT.) Prasa po-wykonania- z naciskiem stwierdzam do opłaty tych i innych podat- Aresztowania twierdza wiadomość o d OjŚciu do Iż rząd przestrzegać będzie wyłącz- ków, z wyj~tkiem dochodowego, porozum ienia między centrum a nie zasady sprawiedliwości. bez oraz ceł. Cbodzi o sumę około W Hiszpanl·' O 6-względu na ataki polityczne. W ra- półtora miljarda marek. Bony nlll'odowymi socjalistami. m zie konieczności rzlld got6w Jest służyć będą jako środek wypła_ PARYZ, 28.8 (PAT). Władze wiono jut jakoby program ulwo-u;łyt siły, . aby zmusić wszystkich ty w okresie do 19J8 r. Będą hiszpańskie dokonały OIł~go sze- rzenia rządu prezydjalnego, jak do poszanowania prawa. Zdecydo· one posiadaly charakter pożycz- re~u . arrsztow.ań w. zWH~zku ze równiet główne JPgo wytyczne. wany jestem stłumić w zarodku ki od podatnika na rzecz pallstwa. spiskiem ~ dOla ~O . sIerpma. . Mówi . się o. kombinacji Schlrlche.r· zarzewie wojny domowej I wystąpić Rząd wystawi ponadto bony ObeCnie w \tllęzlemach WOJsko- Bruen'ng· Slrasser. W gablOecle do walid ze wzmagająclI się lall\ podatkowe na sumę 700 miljonów wycb Madrylu przeby.va J8 gene· tym B.ruenlOg miałby otrzymał gwałl6w polilyczlJych i nlepokoj6w. marek płacąc za każdego zalru- rałów, 5 innych wytszv . Oficerów. / tekę mlOlstra spra~ z~gr:nICTnYCb. Następnie wyłotył kanclerz von dnion~go robotnika 400 marek 5 adjutantów, 5 ka pr I I 33 szer~- . • Deutschosterr.elchJSdC e t ~grkls-d . P )' t t do'ć gowców zeltung" donOSI, It r~oI aus Ifac Papen zasady programu gospo ar- roczote. ozwo I <> za ru I . I t k 61 decy' dnia 27 bOI mióst al' czego rządu na najblitsze li! mie- 1.750.000 pozbawionych pracy Wszy~~~ on. s aną w r ce k ZI\ytZ u Hitlera w ·Auslri,i. sięcy. robotników poeci .. ...,... lII'Qleonym. az po 
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Miljardy pod asfaltem ulicy 
Ja~ p~~~c!'~m~ł~Ple~,~c~źr~~l~m !!2.'~ sk~p~2!e~ zamkamI, I 

Ponad słonecz.neml P am . bI k ch dyb zaszła tego po- mi. na głCbokokl 12 metrów pod zkolei znów za oddziałem doku-

Nr. 2:8. 

25 lat benedyktyńskie) 
pracy. 

Bourgeł przelaltuJII s~~~we p~k~ trz~b~WY w':m ~dku wuystkle powierzchni, przepływa strumień, mentów Idzie szereg pustych sal, 
to lecll aerop any, re WI k dok . enty mog b ł przy pomo- który Idzie I Montmartre, Wywiera nlestythlnle skomplikowane drzwi 
transpo~y zło~ do skarbca t ~~~ cy ;:,r:ąalnYCh ~rz:dzeń zniesIone on na sklepienie piwnicy ciśnienie I zamki prowadzą stąd do ubikacy j 
fr~ncusklego. p~ezr'OCZYb s e owa' do podziemi w ci'''u 3 "odzin. wynoszące 1,2 tonny na metr kwa- mieszczących złoto. Pod ściana mi 
wletrzu motna z Ziemi o serw , .... " T I I 16 '3 t' fy d tr '. koś ' . N' t ba u brojonej Wreszcie w trzeciej c:ęścl lochów kratowy. en n etm erny c .... r s 0111 sza wume owej "yso CI., 
Ichr~r~~ st::ef~~eSkarb~. Szta- mIeści się złoto. dźwiga 750 telazobetonowych flla- Kałda .szafa jest specjalnIe zamknie
po I ł t let dami w zamknlę Piwnice zostały dopiero nleda- rów. ta. Kazda składa sie z szerej!u p6-
by h

Z 
o a . II rz( 'ach samolotu' 10- wno przebudowane na skarbiec. Oddział dostępnych dla publłcz- I lek. Na katdej p6łce spoczywa ie

:~fk .:t"'~:sz:ee~dpowiedzialnY. - Prace trwały 18 miesięcy i wielo- noścl saie.'\'ó v oddzielony .jest od · dna, dobrze opakowana sztaba do-
~ I t 'sk ładuje się złoto na krotnIe napolykały ni przeszkody sal przeznaclon"h na pomleszcze- ta. Tu milknie przewodnik. milkną 

auto a ci~lro~e i pod konwojem w postaci wspomnianych jui cle p- nie dokumentów przez szereg drzwi tet zwledlają~v, wsłuchu'ąc ~ię w 
licznych policjant6w odwozi się je wymowną. CI~ę. tel!o pokOI u, w 
do laboratorium. Tutaj znawcy Ban- kt6rym mle4rl Się, lety wszczerem 
ku Francuskiego biorą maleńką o złocie, 72 mlllardv w !locie ... 
pr6bkę z jednej ze sztab, badają jej Z y W C e m z a s y p a n I- . Potem s~częknęłv aut~~atvczne 
własnoścI, doł,czaj, analizę do wysuwacze. I stalowe p6ł. 1 .skryły 
transportu i oto jut samochody s~ę w głehl szaf: Huk zamykaJ~cego 
ci(Żarowe dudnią po ulicach Pary- Straszny wypadek przy kopaniu Się. automatvcznte. 7.a~ku -:- I oto 
ża, mijają most na Sekwanie, prze- stOla .przed zWI.edzaJącym l tylko 
jeMiają obok dumnego gmachu studni zamkntęte szczelme Sllfy pancerne. 
LUI N i przez ulicę Rue Crolx wje- . • i I oto .wiedzający wychodzą. p~ 
idżają na obszerny podw6rzec ban- We wsi Broszki gminy Zloczew stąpffi do odk(nanta zawalonyc~ . sch01ach z mrocznv~h ~odzleml 
kowy powIatu sieradzkiego, na terenie Po upływie pół l!odziny udało Się pod przepyszne, promienIeJlIce let-

S;eroko rozwarto wIelką bra- zagrody Walentego Rosiaka, gospo- ~dobyĆ. wszystklch . trzec~ na ~o- nie nieb~. Mały g8!;cfarz, przebie; 
me ... a gd, by leraz ktoś wpadł tu darz przy pomocy dwóch r~botnl- wierzch Olę: lecz Ole dających Jut ga wlaśnte. orzez uftc~ ~L Intran ... 
z zamiarem kradziety? ló2 sztaby ków PrzystlIpił do wykopama stu- znaku żyCIa. . . ~ Paris Midll" wo.ła dZ":lęcznv ~ło
dota letą obok siebie na jednej dni. .Zawezwany leka~ stwlerdzll slk c~ł?ple<;Y, a J~go ntei~asobh~ 
platformie ... a kaida sztaba warta Gdy robotnicy wykopali otwór, śmierĆ Walentego ROSiaka oraz na- właŚCICiel biegnie lut dalej, dudOląc 
jest 260.000 frank6w. liczący z g6rl! pIęć metr6w, nagle j ętych przez nleJ!o robotnlk6w piętami po paryskim bruku. Za oa-

Proszę się nie nIepokoIł' - nietabezpiec2:ona ziemia obsunęla 32-letniego Leona Zakrzewskiego I re centym6w ofiaruje przechodniom 
uśm"iecha się dozorujący wyłado- się, grzebiąc wszystkich trzech ro- 30-letnlegD Emila Roberta. cały świat, znaldujący swoje odbl
wanla urzędnik. Po pIerwsze złoto botnik6w. Wypadek powytszy wywołał w cle na stronach gęsto zadrukowa'
jest ciężkie i nie motna go unieśł Niezwłocznie zaalarmowano m(esz okolicy przygnębiające wrażenie, nego papieru-i. nie wie o t.em, ż~ 
w kieszonce od kamizelki... a po- kalic6w wioski, kt6rzy przy pomocy gdyż wszyscy . trze! robotnicy byli pod . top~~1 lego w głębi zIemi 
zatem, wystarczy, abym przycisnął miejscowej straty ogniowej przy-obarczeni rodz,"aml. drzemią milIardy. 
ten maleliki guziczek, a zamknIe ślę 
nietylko ta brama, ale tet długa 
krata, ciągnąca się wpoprzek ulicy 
La Briillere... ktokolwiek znajduje 
się na niej-jest złapany. 

Widać jak jeden za drugim wjet
dtają potężne samochody... jak wy
ladowują sw6j cenny ladunek na 
tym starym podwórcu. W głowIe 

T ropikalne gorąco zamiast lodu ej pustyni 
F antastyczny plan zmiany ki m'atu Syberji 

się kręci, gdy człowiek patrzy jak Intynier sowiecki Awdiejew nocne; Ameryki i lodowate pll.. 
r<.botnicy obojętnym I rytmicznym wystąpił z fantastycznym !,roje- .tynie Labradoru. W fantazlac~ 
ruchem ladują po dziesięć sztab do ktem zmiany kierunku Golfstro- swych inżynier amerykański WI
windy. mu, celem ocieplenia p61nocnych dział jut palmy kokosowe rosną-

Sztaby te odwozi winda do wybrzeży Syberji. ce na wysokości Nowego Jorku. 
skarbca, do zaklętego sezamu ban- Golfstrom, p r z e p ł y waj ą c R6wnież inżynier Awdiejew 
ku francuskiego, strzeżonego ak wzdluż p6tnocnych wybrzety widzi, po uskutecznieniu swego 
zazdrośnie przed ludźmi. Podziemia p61wyspu Skandynawskiego, do-
ciągną się na glębokości 23 metr. chodzi do wyspy Nowa Ziemia, 

projektu możliwość uprawy psze
nicy i kukurydzy tam, gdzie o
becnie rozpościera się pustynna 
dziewicza tundra syberyjska. 

W Buckfest (Anglja) ukończon2 
została obecnie odbudowa kościo· 
ła benedyktyńskiego zniszczonego 
przez króla Henryka VIIl. Godne 
uwagi jest, te odbudowy dokonało 
5 mnich6w z ret?;uły św. Benedyk
ta bez taonej obcej pomocy. Pra
ca nad odbudową trwała 25 lat! 
Na zdjęciu widzimy uroczystośt 

poświęcenia kościoła. 

Murzyni w Turklesta· 
nie. 

W Moskwie rozpoczęły się 
zdjęcia filmu agitacyjnego z tycia 
murzynów. Gł6wne role kreują 
murzyni, których zaangażowano w 
poszczególnych miastach Europy 
I nawet ameryki. Akcja toczy się 
na tle ~ycia w amerykańskich plan
tacJach bawełny. Zdjęcia zostaną 
dokonane na plantacjach bawełny 
w Turkiestanie, dokąd wkr6tce 
wyjetdżają murzyni. 

-
pod ulicami miasta. Wskutek są- skąd zepchnięty zostaje przez 
siedztwa często spotykanych na lodowate pr~dy, wychodzące z 
gruncie Pary ta ciepłych źródeł, tem- morza Karskiego przez cieśninę 
peratura tych loch6w utrzymuje się Karską. Prądy te odpychają Golf
stale bez ogrzewania na poziomie strom w kierunku Szpicbergu, 
18 stopni C. Przy wejŚCiu do sal gdzie następnie życiodajny prąd 
czuwa zaufany inżynier - mechanik. morski gubi się w bezmiernych 
WejŚCia strzeże wielki gruby blok obszarach ocean u Lodowatego. 
stalowy. kt6ry usuwa si~ na bok Inżynier Awdiejew proponuje 
za naciśnięciem sprężyny i odstania zamknąć cieśninę Karską przy I 
pot~żne drzwi. Tylko mechanik 611' t>omocy lamy, a w6wczas prąd 
zna maszynerję, dzięki której pan- Golfstromu skierowany będzie 
cerne odrzwia rozsuwają się i wcho- ku p6łnocnym wybrzeżom Sy
dzą w ścianę po obu stronach, po- berii, wskutek ozego klimat ark
zostawiając wolne przejście. I zn6w tyczny północnej Syberii stanie 
drogę zagradza blok stalowy wy- się klimatem umiarkowanym, co 
soki na kilka metr6w. Znów usu- wedŁug plan6w Awdiejewa, u
\\ a go leciuchne naciśnięcie niewi- możliwia rozw6j rolnic. na wiei
docznej sprężyny. Otwiera się 0- kich, bezludnych obecnje obsza

Projekt nowej monety lO-złotowej. 

pancerzony przedpok6j - a za nim rach P6Łnocnej Syberii. 
-kr6lestwo złota. Pomysł inżyniera sowieckie-

Przewodnik objaśnia: go nie jest nowy. Przed kilku 
- To jest skarbiec, pr~eznaczo- laty prasę calego świata obiegła 

ny dla publiczności. W tych oto wiadomość o fantastycznym po
safes'ach kryją się najcenniejsze myśle jednego 7. inżynier6w a
klejnoty. Skarbiec Banku Francus- merykańskicb, kt6ry projektował 
kiego ciągnie sl~ pod ulicą Des wybudować w zatoce Meksykań
P e t i t s C h a m p s w z d I u Ż skiej, gdzie podobno rodzi się 
i wszerz. Dzieli on się na trzy czę- Golfstrom, wielka, tamę, kt6raby 
ści. Pierllsza dostępna jest dla pu- skręciła bie!! Golfstromu i ocie
bUczności. Druga - przeznaczona plila wschodnie wybrzeża P61-

Pracownicy miejscy w Warszawie 
nie przystąpili do pracy 

WARSZAWA, 27, 8.-Strajk\nowycb wystąpień, prezydent 
na ratuszu konlynuowany jest w bowiem sloi na stanowisku wczo
dniu dzisiejszym jako drugi zko- rajazej odezwy, nakazuje,cej po
lei dzień w rozmiarach jednak wrót do pracy. Przyllolowana 
nieco mniejszych, bowiem na przez kasę Ilłówną got6wka nie 
skutek wczorajszego wezwania mote być wyplacona z powodu 
prezydenta miasta zgłosiła się do nieobecności personelu kasowe
biur spora ilość personelu, prag- go w wydziale finansowym. 
nącego pracować. Pracy jednak Strajkiem wnteresowalo się 
nie pode;mowano. miniatersŁwo Ipraw wewnętrz-

Pracownicy pozostali w biu- nych i Komiaarjat Rządu kt6re 
rach, oczekując na wiadomości postanowiły nie dopuście:' do od
ze zwiazku. Według oblic~eń ~ycia wieców i zgromadzeń, pro
magistralu, strajkowało w pler- Jektowanych przez strajkuiące\ 
w~zym dniu nie więcej nit 3000 organizacje. Prezydent oczekuje 
Qsób. przybycia delegacji komisji po-

Ze slrony magistratu nie na- rozumiewawczej z oświadcze
laty aaruie oczekiwać żadl1ych niem o lIkwidacii strajku. 

W końcu sierpnia lub z początkiem września mają się ukazać w obiegu srebrne 
monety lO-złotowe. Projekt srebrnej lO-złotówki już jest przygotowany, Autorem je
go jest znakomity rzetbiarz profesor Antoni Madeyski, tw6rca pomnik6w Jadwigi 

i Władysława Warneńczyka, zdobiących katedrę na Wawelu. 
Na jednej stronie srebrnej 10:z!ot6w~ znajduje się symboliczna głowa niewieścia 
na Ue kłosów zboża, na drugIe I strorue orzeł państwowy. W otoku nad orłem napIS: 

,,Rzeczpospolita Pols~a" pod orłem zaś ~ata ,,1932" i napis "lO zlotych lO". • 
Dziesięcio-zlot6wka będZIe o 1 mm tylko WIększa w średmcy od dotychczasowel 
monety 5-zloŁowej. Na ustalenie takiej wielkości wpłynął wzgląd, że dotychczasowe 
nasze monety srebrne sa, za duże a dzięki temu nieWYl!odne i ta ciężkie. S~ one 
o wiele większel d monet srebrnych, tej samej wartości w I mych krajach. Nasza 2-zI0-
t6wka np. jest tak wielka jak niemiecka moneta dwu markowa, mająca wartość 4-ch 
złotych, a dwa razy grubsza i więk.za niż 1 frank szwajcarski równający się prawie 
2 złotym (ściśle 1 zł. 74 gr.). Srebrna 10-złot6wka polska będzie więc miała lepsz,\ 
niż dotychczas t. zw. "portatywność" i będzie r6wna mniej więcej co do wielkośCI 
równoznacznym monetom zagranicznym jak np. niemieckiej 5-markówce czy włoskie; 

monecie 20 lirowej. 
Zaznaczyć nalety przytem, że nowa srebrna moneta polska będzie tak jak dotych
czasowe 750-ej próby. Jest to wytsza próba srebra niż w monetach anJ!ielskich lub 

niemi'eckich, kt6re są tylko 500-ej próby. 
Fotografia nasza przedstawia: . 

1 i 2 - projekt srebrnej monety lO-zlotowej. 
3 - srebrne 20 lirów włoskich = 9 zł. 17 gr. 
4 - srebrne 5 marek niemieckich = 10 zl. 60 gr. 
5 - srebrna dwuzłotówka. 
6 - srebrny frank szwajcarski = 1 zł. 74 gr. 
J - srebrna 2 mark6wka niem. .... 4 zł. 2:.1 I!r 
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ZE SWIATA FILMOWEGO. -- " 

F YKA NA · EKRANIE 
Jak się nakręca filmy ze lwami 

Ochrona zwierząt i - tuziemców 
Od czaRU, Irledy przemysł tilmo
. orl krvł" Afrykę Wsrhodnią 

adze lokalne mają wiele klopotu 
przepIsami. któreby urel(nlowaly, 

przv n"jmniej zmnie 'szyły .naj
" ekspedycyj . IiImowycb i my
~ycb na kraj ludnośoi i zwierząt. 
lemysł fikowy atakuie spokol-

Issy i pola baterjami kamer 
ematografioznych kompaniami 
ill.ow el slawy gwiazd. a paraturą 
iękow. , a nawet . trickami" re
owerni, w nadziei ulęcia .Mat

Afryki i przeniesienia jej · jak 
ej do rezydencji kinematogra· 
Dych świata cywilizowanego. 
Ale Afryka si~ broni i nie wJ

p swych sekret&w. Dziesiątki 
podrótnioy badali ją ze zmienoem 
ściem, opisywali fei naj tajniejsze 

Ha ITj a, czyniąc to delikatnie i z 
n.m zro2'nml.nl~m ohyczajów za· 
szkalycb tam narodów, fauny i 

dzie zdejmowane w Alryce, ale! R61"nie1 ni-szkodliwe są ~~iQ r. Ia .przera~Iane" w pracowniach aro'- tańców .nl(oma". wymall,'ajqcegn 1u. rrkańskloh. ~8pr7.ykła~ na tle orr' tego 1\ ydatku na farby I pióra gmałnyoh zdJ~ć l(ą.zcz6w alrykan- Pracodawca m iał trud 'I P zAdanie. sklcb nl'llqdza 81ę orzy pomocy do· Z,· sWo 001) rozw I ązane przez wybrze płatnych strzelc6w pobnjo\\'i. danie spe' jalllpgo prawa I utworze ska Iw6w ze zwierzyńców, przywie· nie biura licencii filmowy.h . c.' 
z~?nJcb _ w klatkach ~a ~djęcia I za- nar Dsze i feksty musz I być przod blJanyoh w. od~egłoś~1 klłku stóp od stawIane wladzom, sceny nieporzą. kamery. KIedymdzIeJ przJ pomocy dane politycznie, nIebezpieczne la teleobjekt6w inscenizuje się alak tyoia ludzkie)\'o Inb okrutne dla lwie nosoro1ca na grnpQ aktorów, przy- rzql, są wykre~ Jane. 
ozem celny strzał jednego z niewi- Specjalny oficer policJjny masi docznych slrzeloów kł~dzie go tru- być obecny podczas zd ęć I ma pra. pem przed samym obJektywem. Ale wo przerwa6 katd'l niepot~d'Aą ~ jut Dle zadawalnia .t?anagerów· scenę, nawet z atyciem siły. Aby 
l następna scena pokazUle nam ra· zaś tllwarzystwo filmowe nie. watanione, ociekające 1u.wil\ zwierię, wialo· tych soen pót Olej u siebie w którego cierpienia kończy drugi stud jum, wymagane są wysokie ka· celoy strzał. Wywołuje to co praw- ucje 
da wielkie wratenie, ale jednocze· Tylko w ten sposób motn. było śnie bud~i uozucia obrzydz~nia. wprowad dć pewIen porz~dek w fiI-RzĄd Afryki Wsobodniej zmu- mowa"!n Afryki I oobronlć zarówno szony został do wprowadzenia prze- mlelsoową ludnoś6 jak publlozność CJekall oni nieraz dni I tygnd- pls6w o ochronie zwierzynJ co oie· europejską od fantazji i polowania , by nchwyoić bIJski jej natury I kawsze o ocbronle tuziemców, któ· na krwaw. sensacje, zdobywane ozęwifdzieć o nicb śwlatn. Obeonie ryoh przedsiębiorcy .angatuju· do , tokroo kosztem 2yoia llldzk lego. M nimi oiqgną .do Afryki całe zdjęć. Niepodobna zbytnio ovani- F Ilmy afrykańskie stalą się real. je entu zjastów, którzy zalewają ozać rozmach towarzystw filmowyoh nymi. ny myśli wski. i ciobe wioski obracająoyoh milj onowemi kapitała- . Imc6w. mi i dajĄcy oh zarobek tysiącom Zad"a ekspedyoja nie zapomni o ludzi To i owo . . =-

ie kinematograficznej, Trzeba więc im okazywać po- .Malowana zaslona·, znana po-ryka często sama sobie wy· moc i opiekę, dawać wskazówki wieść Somerseta Maugbama zosta. sprawiedliwość, karząc su- techniozne, ułatwiać transport i nie wkrótoe sfilmowana wAmery. tycb, którzy nie są dość 0- przejaz 11. Tuziemoy ple ucierpieli ryce. ni, Niedawno pewipu myśliwy w ozemkolwiek podczas tyoh ekspe. Frank Capra objllł retyserj~ fil. T ranił lwa i zagnał 1(0 w dycyj Sami awa~ajl\ zdjęcia fil_ mu .Herb~tka u generała Yen', oz, powziął myśl . sfotografo,,:a- mOW6 za . bzika" białych ludzi, a z Jest to jn~ szósty film .cblńskl" blrtka ś~lerć. raDlonego . zw~~ natury dob rzy aktony trak.Lllt ll swSj jaki w r . b. realizują Am-rykallie. 8. UstaWI ł WI~C aparat I Dle- udział w filmacb jako doskonaly. R . WaruGr odtwóroa postaci wol?n~ ze scenerJI, zaczął tzu- wysoko pła l ny interes. Chrystusa w fIlmie Krół Królów • • mlenIe, ."by lwa ~rozruszsć·. Zdjęo la trad ~cyj nego polowanIa po d ł ul.szeJ przerwl~ powraoa n8 J r ozwścIeczone. zWler:<ę UCZy-! na lwy z dzidami są w gruncie rze- ~k.ran. Za~ra on główną rolę w oslatnl wysIJek I m.yśllwy t y- ozy bezpieczne dla waz stklcu, o· fIlmie Upiór z Crestwood" przypłaCIł. swą . nIeostrotnoś ć. pr?oz, rozumie się, nieszczęsnego' , ~slo WIdZI SIę filmy, w zasa- zWierzęcia. _ 

Makabryczna rzygoda 
miłej Nancy Carroll 

Popu~arna gwia~da !ilmo~a lefonowali wszystko do pism. MI. N ln~y Car roi stal~ Się nle~oodzle. nęły nowe dwie godziny. Nagle w.aOle .. bohaterką Rlezwykł" w)rost do willi wpada Nancy, cala zablstor)l . motliwej ~o pomyślenia czerwieniona. Trzyma w ręku nutyłko wam rykańsklch ~t'l·lOkach. mer poludniowell,'o pisma. Na wi-
Pod jej mieszkani DOdiech31! "ok karawaniarzy i tłumu obcvch pewnego pięknego dnia wsoaniały osńb Nancy .w?adła w jstny szał, samochód karawan. Wysiedli z - Co za IdiotYCzne szopki U· n i e~o Irzej funkCJo1,riusze. Którzy rz,rtz"cie tutaj I Co to ma zna· skierowali się ku mie zkan iu uro- czyI!?· 

czej gwi ·z1y. ZastAli oni lam Nip woln'l mi nawet wyjść na t.I 'lo sł u"ącą, której ośw : adczyli, półgodzinny S'larer, by zaraz lie te jej pani umarła i te ,>rzybyli zrobili ze mnie Iruoa! 
OnI pO jej zwloki. Soisano prolo"ul. którego Ireś~ 

- Pani niema w do'llu i nie. przed'lsl.la się do nrasy. W proma jej zwlok I - nś.viadczyła prze. tnleule figurowała firma Lewis i ratona slutąca, która oie wiedziała Bmwn. re nomowany zakład 00-jeszcze o ~ In ierci swojej pani grzebowy, który wywołał całą rę 
_ Zwłok niema je'lcze? To awaolure Panowie Lewis i Bro 1\ w taki m razie zostaną one lada tłumaczyli s i ę tem, te olrzymali mome t nrzywiezi)ne, _ oświad- telefoniczne polecen ie i te speł. czyli ul lędnicv biura oos,zebolve- nili tyłko swój ob'lwiązek. gą. - Otrzymaliśmy wyr3tne po- Wład zom policvjnym to tłum alecenie z wytwórni. Kazano nam czenie wydalo się podejrzane. zwłoki przewietć do kaplicy cm"n. Wlaścicieli firmy postanowiono 

j N przetrzyma ć w areszcie. Po kilku tarne. IC pozatem nie wiemy ł godzinach siedzenia w celi Lewi, Przeratona słut~ca załelefono · I Brown przyznali się do winy. wała do kierownika wytwórni. 
Tam jej powiedZ\ano, te nic nie Zakład Ich tle prosperował, wiedzą o ś'll i ercl aklorki, Nancy grozil1 im ruina materjalna. Powyszł~ przed trzema godzinami stanowili wobec tego ratować się. I OŚWIadczyła, te jedzie do domu. 2;a:zęli szukać sposobów ratunku. Mote w drodze zdarzył się jej Kłoś z filmowców poradził, by akl d kOk . zwrócili uwagę na siebie i sw.) j I . wypa . e . . yre CJa wytwórni zakład szerokich rzesz mieszkań, zamepokOlła SIę powatnie. Za· częto natychmiast sprawdzać 0- ców raju filmowego. 
trzymaną wiadomość. Postawiono Nancy wystąpiła do sądu, tą, na nogi całą policj~. Zjawili s i ę dając przyznania odszkodOWAnia w mieszkaniu Nancy dziennikarze. za ośmieszenie swojej osoby. Le-~inęły trzy godziny wyczeki- wis i Brown skazan i zostali na wama. Nancy Caroll nie zjawIała zaołacenie stu tysięcy dolarów s!ę w domu, ni tet nie przywie. odszkodowania. Okazało się jedZI? no jel . zwłok. Zebrani w jej nak, te pomimo tego zrobili do, ~leszkanJu przedstawiciele władz, skonały interes, gdy t po wypadku kIlku urzędOlKóW wytwórni i <liłen. z Nancy, prze.dsiębiorstwo ich za· nikarze zaczęli poważnie niepo. częło lepiej prosperować: 
kOIĆ się. Rzeczywiście coś strasz-
nego musiało się wyda,zyć pięk
neJ aktorce, skoro jej jeszcze nie· Pamiętajcie 

przete. o najbiedniejszych 
ma. 

Tymczasem reporterzy 

N' TYLKO 
CZEKA ... 

powodu do poważniejszego za- dzisz, że jestem naiwny i słaby. ciwu, albo wracasz do swojej baczysz, jak ty będziesz jeszcze niepokojenia, obawiam się, że Otóż ani jedno ani drugie. I za- matki! Widzisz, taki to ja je- skakać na łapkach. przyszłość wymaga uważnego raz ci wytłumaczę, jak sprawy stem. - Nie, nie, mój drogi, ni. rozpatrzenia. stoją naprawdę. - Ależ ta granica, o której jestem ani słaby] ani głupi. Ja "Nie widzę w tem nic złego Przedewszystkiem mylisz się mi mówisz, czy nie została ona tylko czekam. Ale jak raz jut NOWELKA, zapewne, jeteli mąż zl/adza się zupełnie w swoim sądzie o Co- dotychczas przekroczona?.. Le- zacznę, to bęchie coś strauod czasu do czasu zadowolić to lecie. Mówisz, że ona jest dziec- karze zabronili ci ze względu na nego. ewnego dnia, sam nie wiem i owo tyczenie żony, bo prze- kiem i sądzisz, że nie zdaje so- twoje serce pobytu w górach. * * * ego, powiedziałem mojemu dewszystlOem wywołuje to na bie sprawy z tego, it jej kap- Chciałeś więc spędzić lato nad Okoliczności tak się złożyły, lemu przyjacielowi Germa- jej ustach miły uśmiech, będący rysy idą za daleko, iż są nieraz morzem. Tymczasem Coletta u- że nie widziałem Germana przet . w przystjPie szczerości: dla niego najlepszą nagrodą. Nie- 'bezwzf,!lędne i prawie bezwstyd- parła się patrzeć na świat z ty- szereg miesięcy. Wyjechałem bo-Bardzo ubię twoją żonę. mniej jestem zc1ania, że w po- ne. Nil! jestem tego zdania. siąca pięćset metrów, a ty jej wiem w dłuższą podróż zagra-ladna, pełna wdzięku i je- życiu małżeńskiem łlll\ż musi za- Przeciwnie, mam to przekona- towarzyszyłeś. nicę. przekonany, że kocha cię chować pewien autorytet. Po- nie, że Colełta wie bardzo do- - Głupstwo. Po moim powrocie dowie-awdę. Ale ty jesteś mi droż- winien zawsze mieć możność po- brze: dokąd zmierza: chce mnie - A ta nowa znajomość, któ- działem się, że został ciężko .bo wszak nasza przyjaŹń I stawienia swojego veto. Powi- pODrostu uczynić bezwolnem na- rej sobie nie życzyłeś? Żona - dotknięty kryzysem finansowym. się jeszcze od czasu, lrie- 1nien mieć odwagę powiedzieć: tzę-iziem swojego despotyzmu. lekkomyślna kokietka, mąż - u- Był zmuszony porzucić swój spólnie darliśmy spodeńid · Nie". T o jest w całem tych słów mizgajllcy się bezczelnie do Co- piękny apartament i zamieszkiwie szkolnej. , Nie sądż, że to .nie" wywoła znaczeDiu: tyran domowy. Zdaję letty... A mimo to nie zerwałeś wał skromDe mieszkanko w moal tę apostrofę German zmar- u żony nieprzyjazne uczucie, sobie w zupllłności sprawę z te- z nimi i przyjmujesz ich u siebie. jej dzielnicy. Zobaczyłem go pe-brwi i zwrócił Da mnie albo, że się przeciw niemu zbun- go, że często jej żądania są - To nie ma zDaczenia. wnego dnia rano na mojej ulicy, . enie pytające. tułe. Przeciwniej. kobieta posiada śmieszne i prawie nie do przy' Przykłady, które przytaczasz, po- dźwigającego ciężką torbo; z pro· 'ągnąłem dalej: zmysł· sprawiel1.liwości i roz- jęcia. Wyprabowuje moją wy trzy- zwalają mi właśnie osądzić, do- wiantami i blaszankę z mlekiem. .Otóż zdaje mi się, że Co- sądku. Potrafi się zastosow ć I małość. Ale jej ufność w moją kąd moja żona chce mnie do;>ro- W idoczDie robił zakupy gospo' Jest Da najlepszej drodze do stanowczej a słusznej de- miłość dla siebie jest zbyt wy- wadzić. I ,jnskie. awojowania cię zupełDego . cyzji i gdyby nawet w pierw- górowana. - Jesteś dosyć korpulen<'lY - ZDam tego pana - powie .ę . cię mój drogi, nie chciej szej chwili byJo jej to nie miłe, - Jak to? - zawołałem. - i nie lubisz gorąca. Wolisz no- działem sprzedawczyni w kiosku leI, niczego więcej w moich to pÓŹDiej UZDa napewne, że I Czyżbyś nie kochał bardzo głę- ' <ć miękkie kołnierzyki, anitel gazetowym, do którego wstąpic jak tego, co mam na mąż jej miał rację. Nietylko, że boko Coletty. Irrochmalne. Ale " '1niewat Co- , łem po kupno rannych dzienni-Powtarzam jeszcze raz: nie umniejszy to jej miłości, ale - Kocham ją bardzo, 'ale ole le:ie nie podoba si .. " -',!ci k)ł- ków. Żona jest zachwycająca, ' przeciwnie, dołączy się do niej aż do zaślepienia. Moje postę- nierzyk, widzę cię w 'vyso" im Ach ten poczciwiec!kaprysiki, zachcianki, nie · uczucie podziwu i szacunku. Co- powanie dziwi cię? Sądzę, że twardym kołnierzu, ';Ł\lry ci do · odparła. Ma taką żonę, która ca-usprawiedliwione. A ty lełta jest jeszcze niemal dziec- je zaraz zrozumiesz. Przenika- lega i sprowadza duszność. ły czas spędza na ondulowaniu lak dobry, tak zgodliwy, kiem. Będzie ci wdzięczna, gdy jąc bardzo jasno I!rę lej kobiety, German zaczął się śmiać: włosów i manicurze. Robi co bodardzo pragnies:r- jej się ją poprowadzisz pewną dłonią, polegającą na zupełnem zawojo- - Ta historja z twardym koł- chce ze swoim mężem. To prze-obać, (bo uwielbiasz swą a zwillzek wasz stanie się dzięki waniu mnie, mam tylko Jeden nierzem była prawdziwie kla- ciei piękna rzecz taka miJośó ~o iest zresztą zupełnie temu tem silniejszy. cel: Przekonać się, iak daleko syczna. Sądziłem, te już tym męża. Illlale), że robisz co jej się SkOńczyłem na tern. Lecz py- ośmieli się pOSUDąĆ. Musisz mnie razem skończę staDowczo z tą - Rzeczywiście, to bardzo e, bez żadnego sprzeciwu. tałem sam siebie, czy Dle posu- lepiej poznać, stary przyjacielu. całą historiI!. Ale ustąpiłem, aby pięknie, żeby żona posyłała męn . sposób narażasz się na nąlem się 'zbyt daleko. Czy moja Jestem cierpliwym obserwato- się przekonać, co ona jeszcze ta do rzeźnika i mleczami. Ale t)l1eczeństwo, że będzie 8ą- przyjaźń z Germanem upoważ- rem, jakgdyby amatorem, któ- lepszej!o wymy'li. to tylko do' czasu.Jak :będaie miał :z cały świat musi się'pod- niała mnie do takiego wtrącania rego bawią dziecinne wybryki - I czy zdolała istotnie wy- tej!o dOlYć, to przepędzi ją do • Woli. się do ich spraw ściśle małżd- ColeJty. Mówię sobie w myśli: myś!ić coś lepszego? roboty. 1 Bn słuchał mnie uważ- skich? Obawiałem się, że ujrzę - Zobaczmy, co ona jeszcze po- - Tak, coś świetnego. Po- - Ależ nigdy na świecieł ;" ~ie wyrzekł ani słówka. na twarzy mego przyjaciela 0- trafi wymyśleć ... I ustępuję, aże- słuchaj. Ona nie chce kłaść się On nigdy nie będzie miał dosyć. ~łem dalej: znakę niezadowolenia. by się o tem przekonać. Nie wy- spać przed pierwszą lub drugą Wprawdzie się odgraża, ale Die t . 'yrzucałbym sobie pr.:ez Milczał przez pewien czas, a obrataj sobie jednak, że nie za- gedziną rano, jakkolwiek wie robi nic. I ona wie dobrze ta c1cle, gdybym - pobudza- potem, rozparłszy się wygodnie kreśliłem zgóry granic; r,noim u- dobrz~, że l!aichętniej położył- chytra. ~objeta, że będzie 1/0 i!.. do większej stanow- w fotelu, powiedział: . • st~pstw<?m. Gdy raz d~Jdzie do b.ym. SIę do. łożka o ,Pół do dzle- pro."'aozlć na ~asku do ko~c~ "le' st~ł się powodem naj- - Drogi przyja~ielu .. Dle znasz teJ.grantcy, wtedy powiem Co- Sląt~J; bo. Ole mol/ę, Jak ona, wr- życIa. By on Ją. kocha, WIdz, I I .nlesnaski w waszem mnie wcale i !Dyhsz SIę bardzo leCIe: -:- Tym razem skończone. ~y;plać SIę. do południa. Ale)8 p.an ... To. czellót lOnego moma IWIe. Jednak o ile w 0- co do mojego charakteru. Zapo- Te,raz Ja bIOrę cuj(lel Albo bę- JeJ ustęPUJę, b? "!y~lę sob,e Sił, spodzIewać? I}tuacji nie ma jeszcze znajesz moją przenikliwość, ~- dzlesz słuchać bez &łowa sprze- w duchu: CzekaJ mOla mała, zo- "'!''!''!'--
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RONIKA·~CYGANIE UPRO 
Sierpień 

ADZILI DZ'IECKO Wynalazek polskie_ 
go robotnika We 

Francji 

29 
PoniedzIałek 

O'!$ :OD' Ch .. c. 
JUlro: Roiły Um. 
DluKOŚc\ dnia: 15.114 
Ub,ło dnia: 2.27 

U progu 
roku szkolnego 

\V związku ze zbliżającym się 
terminem rozpoczęcia roku szkol· 
Ul'go, który przypada na dzie6 
1 września r. b. w umu dzisiej' 
szym jak i jutrzejszym w poszcze· 
gólnych kolach powszechnych 
i średnich odbędą się konferen· 
cje nauczycieli z kierownikami 
w sprawie or)!anizacji szkolnictwa 
na rok 1932/33. 

Równocześnie dowiadujemy 
się, iż obowiązkiem rndziców 
i opiekunów jest sprawdzić czy 
dziecko zapisane zostało do 
szkoły. 

Należy zaznaczyć. że od kilku 
dni komisja powszechnego nau· 
czania Magistratu rozsyła zawia
domienia o przyjęciu i przydzie· 
leniu dziecka do odnośnej szkoły. 

Wezwanie 
do maturzystów 

Komitet Maturzyst6w przy 
,Akademickiej Grupie Pracy Ide· 
6'Wej w Łodzi wzywa wszystkich 
tegorocznych maturzyst6w do 
~rzybycia na zebranie, kt6re od
będzie się we wtorek doia 30 
sierpnia b. r. o godzinie 11 przed 
~ł. w lokalu Wypożyczalni Aka
demickiej przy ulicy 11 Listopa
da 26. 

Przedmiotem Cl ~>rad będzie: 
1') Sprawozdanie z działalności 
Ruchomego' Uniwersytetu Ludo· 
wello dla Kres6w Wschodnich. 
2) Splawa współpracy z Woje' 
wódzkim Komitetem Pomocy 
Polskiej Młodzieży Akademickiej 
w "Tygodniu Akademika", 

Skradziony chłopiec dopiero po 13 latach został 
przypadkowo odnal ziony przez policj-: 

J. Marygański, Polak, który 
przybył do póło. Francji przed 
12 laty jest równie! wynalazcą 
nowego typu silnika, o kupno 
którego toczą się obecnie roko. 
wania z rządem francuskim. 

Przed kilkunastu laty banda 
cy!lanów w przejeidzie p~e% po-
wiat łódzki zatrzymała Się w 0-
,adzie Kazimierz, gminy Babice, 
"owiaŁu łódzkiego. 

Janka, mieszkająca jeszcze w O' 
sadzie Kazimierz, poznała swego 
syna. Prócz tego ciotka o raz 
sąsiedzi r6wnie? potwierdzili, iż 
okazany im na fotografji jest Ja
nem Malinowskim, zaginionym 
przed kilkunastu laty. 

Wobec takiego stanu rzeczy 
"znaleziony - marnotrawny syn" 
powróci niebawem na lono ro' 
dziny. 

Tajemniczą bandą cyganów 
zajęła się policja. 

Prasa francuska omawia SZCze
góły wynalazku, dokonanego 
przez montera polskiego J. Ma
rygańskiego, pozwafającego sa. 
molotom na pionowy start i Ią. 
dowanie. 

• Na powitanie cyganów wyle
głv prawie wszystkie dzieci z o
sady Kazimierz, między niemi 
znajdował się 2-lelni Jan Mali
nowski, ~ynek miejscO\"el!O go
spodarze. 

Krwawa walka gospodarza A wantura w restau. 
Po wyjeździe cyganów sh:.l:r

dzono z przerażeniem, że mały 
Janek przepadł bez wieści. 

Wedlul! relacji dzieci - iakaś 

racji. z eksmitowanym lokatorem i jego 
przyjaciółmi Onegdaj do lokalu restauraC)1 

.Europa· przy ul. ó Sierpnia 2 
nym z loka torów, którego skarźvł przybył jakiś młOdy człowiek, któ: 
o eksmisję i lokator teo chcąc sic: ry zam6wił u kelnera kolację. PG 
zemścić zebrał wczoraj wieczór spożyciu jej, nieznajomy usiłOwał 
czlereth swych przyjaciół i ową się ułotnić, lecz przeszkodzili mu 
Marus' n do .po.mocy. i ws.zyscy na· kelnerzy. którzy zażądali uregulo
padli. na Wlś~lewsklego! któ~emu wania rachunku. 

cyganka wsadziła n,3łe~o Janka Wczoraj przed wieczorem prze
n wóz i odjechała w sironę chodnie na ul. Lwowskiej usłyszeli 
Pucznicwa. naj/le. strzały, a nastę on e jęki i 

Zro~paczona matka pobiegła wola Ola o. Domoc. 
natychmiast na pobliski posteru- Przed . Iedn.ym. z domów ł~żal 
nek policji, melduiąc o porwaniu na chodOl~u Jakiś ,!,ętczyzna, a 
dziecka. Wszelkie usiłowania I obok koblela .. ObOle II:' ka.łuty 
policji spełzły jednak na niczem, krWI ze ła'bem l ozn.1kaml ~ycla. 
gdyż cy!!anie odjechali w niezna- Przy~\ lo po kl~ku ~I!,ulach 
nym kierunku. pOj!otowle, .a n astępOle l'ohCJa, któ· 

Za bandą cyj!an6w, policja ra przysIąpiła .do śledztwa. 
rozpisała Hsty .l!ończe do wszyst- . ~kazało SIę, ~e letącym na 
kich posterunków policyjnych w Ziemi mętc:zr.zną Jest b. po~teru~. 
Rzplitej, jednak napr6żno. kowy .. pollcn Józef WlśOlewskl, 

Polic'a sądziła, że maly Janek wł~śclcld domu prz,y ul. Lwow· 
Malinowski zoslai wywieziony ~kle' , a kob ietą - . Io,(atorka Jego 
zagranicę i w tym kierunku po· domu . Anna Maro.sm. . 
prowadzono dochodzenie. Tak WIśmewski miał zatarg z led· 

zadali ktlka CIOSÓW sle.klera~l1. I Nieznajomy wpadł w szał I po-
~Iętkn. ranny W~śme~skl zd? czął się bronić kuflem, pOczem 

lał Jeszcze wy.strze~l(~ kllkakrot~le l chwycił krzesło i rzucił się na ata. 
z rewt?łweru l . ~wle ~ule trafiły kujących go kelnerów. 
M-aruslO w .nogl I ramIę· - Na wszczęty alarm nadbiegł po. 

N.apast~lcy. po dok?na~ym na- stenlIlkowy, który amatora bezpłat. 
p~dzle zbiegli w mewIadomym nych kolacyj odprowadził do po. 
kierunku! a rannych przewiozło bliskiego komisarjatu P. P., gdzie 
POi(otow~e .do s~pltala, przyczem okazał się nim 27-letni Leopold 
stan Wiśniewskiego lest bardzo Busz, zamieszkały przy ul. Now~ 
groźnv. Zarzewskiej 41. 

Buszowi policja SPorzlldziła pr~ 
upływaly lala. 

W dniu onegdaiszym policia p t b d· .,. k 
powiatu Grudziądzkiego, tropiąc . O woroa Z ro Ola' WleSDla a 

tokuł za oszustwo, kierując spnwe 
na drogę sądową. 

bandę koniokrad6w, natknęła się d 
na obóz cygański, w którym Przebił wi łami swego wroga Bilety żywno§ciowe 
znajdowal się iakiś ""łody czło' O wypadku niezwykłego zwy' ! sąsiada swego Wacława ZagllS' z-I dla emerJ'ł6w. 
wiek, różniący sie wyglądem od 
reszty czlonk6w bandy. Na za· rodnienia wśród chłopstwa do· czyka z powodu przegranego Emeryci kolejowi zwrócili 
pytanie kto jest tel) młodzieniec. noszą ~e ~si G~rki - Mielewskie sporu ? pas ziemi gr~ic~nei, z pismem do Ministerstwa Komu 
Odpowiedziano policji, iż jest to w powl~cle laskim... . O,?-eg~J Bartc~ak uzbroll SIę w nikacji o udzielenie im w drod 
ich członek "Władek". Nazwis· . Zamlenkały w t.eJ WS! .~nto. Widły. 1 ~dał Się poą do.m swego wyjątku t. zw. biletów żywnościo 
ka nie umiano policji określić. 01 Barłczak pałal O1enawlśClą do pr~eclwU1ka, który sledz18ł w po' wych dla sprowadzenia żywn 

Policja zatrzymała rzekomeJto W d k kOJu pod oknem. z miejsc, w których ceny artyku 
Władka, kt6ry w trakcie bada· yro na mat a. Barłczak podszedł cicho pod łów pierwszej potrzeby są niisz 
nia opowiedział policji, że jako Wczoraj iedna z lokatorek domu okno i całą siłą uderzył Zaglisz- niż w Łodzi. 
niemowlę jeszcze zostal uprowa· Nr. 16 przy ul. Jana, znalazła w bra czyka w plecy i pozostawiwszy Ministerstwo Komunikacji pi 
dzony z rodzinnej wioski, nazwy mie dzieck'o płci żeńskiej, liczące widły w plecach swego wroga, mem z dnia 23 b. m. przychyIU 
której dziś nie pamięta i odtąd około 2 lat i zaniosła je do loka- zbiegł w niewiadomym kierunku. się do udzielenia zezwolenia n 
wł6czy się ~ swymi opiekunami. lu I ko!"isa~jatu P; P. Zagliszczyk ,z powodu prze' bezpłatny przewóz żywności, liczą 

W6wczas policja odszukała w Pomewaz malenstwo płakało - bicia serca zmarł w ciągu kilku po 50 klgr. na osobę. 
archiwum listy gończe i doszła wezwano I~karza,. który po zb~da. minut, a policja zarządziła w 0-
pr awdy. mu przeWiózł dZiecko do szplta~a . kolicznych lasach obławę, celem _ 

Podatnicy - uwaga! Wobec takiego odkrycia do· Anny MarJl •. ~kąd oddane zoslame schwytania nieludzkiego chłopka. 
konano zdjęcia przytrzymanego do złobka mieJskiego. 

fenoin wpłaty należnoś~i za po· wiatowej w Łodzi. ła poszukiwania. 
W środę dnia 31 b. m. upływa \ i odbitkę przesłano do policji po- Za wyrodną malką policja wszczę· 

dale~e~;ł~~oo~ ~ i~;~=~! W okazanej fotografji matka Nocne dyżury aptek. B. wojskowi ostro krytykują 
podatek lokalowy, zostanie ścią: Nocy dzjsleJszej dyturuja oastę· t kt k d k" M l T . 
gnięty w drodze przymusowej 1\ • __' e 'demJ'a puią.e apteki' A. PotaąZ8, Plac !io- a y ę yre CJI onopo u ytonl0 
wraz z odsetkami za zwłokę. 'U.ozna pl ścielny 10. A. CbaremZ8. Pomor' wego W Łodzi. 

I
Cholerynka wzmaga się· ~ka 12. E. Millera , Piotrkowska 

Jak nas informują z Wydzialu 46. M. Epsz~i"8, Piotr.kowaka 225. W dniu wczorajszym w lokalu czajne walne zebranie delegat 
Ze świata sztuki. Zdrowotności w ostatnich cza. Z. G() rcz~cklego, !'rzelazd 59. G. Związku Legjonistów, przy ul. Na· Związku rezerwistów i b. wojsk 

sach oprócz epidemji duru brzu· AntontewlCz8, Pabianicka 50. rutowicza 45, odbyło się nadzwy- wych Zebraniu przewodniczył 
sznego, poczęła się szerzyć w za· Galiński. 
sŁrasza;ący sposób cholerynka. Obszerne sprawozdanie z dzi 

W ciągu ostatnich kilku dni łalności Grodzkiego Związku rel 
zanotowano szczeg6lną ilość za- Tramczoy wypad. ek dwoJ·ga dzieci wistów i byłych wojskowych zI 
chorowań na tę chorobę, po- b- żył ki rownik Rymłer, który sIWI 
wstającą na tle nadmiernego spo' pozostawionych bez opieki dził, że w ostatnich czasach szere 
żywaoia owoców. związku rezerwistów i b. wojsk 

W ciągu dnia onegdajszego W dniu wczorajszym przechod· \mniane; ulicy, na drugie IQ piętr7e, wych znacznie IVzr sly. . 
zanotowano 50 wypadk6w za- nie na ulicy Dolne j (Chojny) byli jak się później okazało w mieszka- Dzięki taktycznemu rozwoJo 
chorowań na tę chorobę. świadkami okropnego 'Widowiska. niu Zof i Slęo i eń zabawiało się organizacji b. wojskowi zrzesze 

W domu pod Nr. 4 przy wspo· dwóch malców, pozostawionych w poszczególnych kołach zdob 

Pomysłowy fabrykant 
zmienił nAzwę i adres firmy by nie 

płacić robotnikom za urlopy 

bez źadnej o pieki. szereg oznak strzeleckich i WS 
7.letni Longin Stępień i 3·letni d ziałają z wojskiem. . 

brat jego Jerzyk, bawiąc się na Zasadniczą bolączką orga~lz2 
parapecie okna, w pewnym mo· je.,t bezrobocie, które da je Sl~ 
mencie przechylili się zbytnio i znaki byłym wojsk wym, kI 
straciwszy równowagę, spadliby z nie mogą znaleźć pracy nawel 
okna. W oslatniej chWili młodszy instytucjach państwowych. J 
zdołał się zatrzym ać lutryny okna, stwierdzono, z rząd Monopolu 
starszy natomiast, wy wróciwszy w luniowego w Łodzi niejednok 

Jak jut donosiliśmy. przed 8 .Praca" zebranie ogólne wszystkich po,.ietrzu kilka kozi olków, runął lnie redukuje b. wojskowych. 
tygodniami w labryce B·ci Przy. strajkujących robotników celem za. całym ciętarem na bruk, odnosząc Naj sprawozdani om tem. 
górskich (Srebrzyńska 22) na tle stanowienia się nad wytworzoną pola manie teber i ręki. Mązała się dyskusja, po kt~reJ 
zamierzonej obniżki płac wybuchł syluacją. Zebraniu przewodniczył ~annemu pośpieszollo z na· brani powzięli ostrą rezolUCJę P 
strajk robotników. kierownik związku włókienniczego tychmiastową pomocą.równocześnie ciwko kierownictwu fabryki wy 

Zwoływane kilkakrotnie konie· p. Socha. zaś kilku przechodniów pobiel!:ło bów tytuniowych w Łodzi i ~05 
rencje strajkując}ch robotników z Zebrani po wysłuchaniu relera· na górę do mieszkania, bV urato- nowili w 'prawie tej zwróCIĆ 
przedstawicielami lirmy nie dopro· tów o przebiegu akcji strajkowe; wać lI.letniego Jerzyka, który lada za pośrednictwem swych " 
wadziły do- porozumienia, gdy! fir· oraz po przeprowadzeniu dyskusji chwila spadłby również. Wywa10, zwierzchnich do miarodajnych cz. 
ma na żadne ustępsIwa nie chciała postanOWili strajk kontynuować da· no drzwi i malca wciągnięto ' do ników z prośbą o Interwencje. 
się zgodzić. lej. niezależnie zaś od tego wyslą- mieszkania. Następnie zebrani udzielili. a~ 

,B urządzone I w Towarnslwi. Za
ohęl! w W.csznwle wystawi~ pol· 
.kiei .. lok, ko'lc'plnej lIzyskala na· 
~rod'l E~ isknpal u r1eź~a' pod na
'W" .Nippokaloll3', dłutft Intollie-

.Ostatnio administracja lirmy zli· pić przeci'Wko firmie .B-cia przy. Przybyły na miejsce wypadku lut~rjum zarządowi. powierzaJą' 
kWldow~ł~ fabrykę przy ul. Sre. górscy· do sąlu O należność za lekarz pogotowia po nałoteniu o· sprawowanie kierownictwa do ~1 
b,?,ynskleJ 22. przenosząc się do urloPY oraz różnicę stawek. patrunku przewiózł rannego w sta· nowych wyborów oraz wy5ła I 
mla.sla na ul. Żeromskiego 107, Pozatem postanowiono zwrócić nie ci~żkim do szpitala. pesze holdownicze do p. p~ 
gdZie. otwarto nową fabrykę , lecz się do ogólu robol n ków, aby w Matk~ Zofię Stępień policja po· denta Rzplitej, marszałka P!1. 
pod !Dną nazwą. nO\,el firmie prly ul. Żeromskiego ciągnęla do odpOWIedZialności kar· skiego, gen. Góreckiego i WOle 

go Po\kows" leg'). 
• Uu!ra.)i n ... ej w dZlIDJ 

IDacl:OO" netbę. 

Wobec la~lego stanu rzeczy ro· 'r 107, ni~ an"ażow9'i się do nej za ~ozostawienie dzieci bez dy Kościalko"skiego • 
od· bo~",cy "'. dmu onegdajsz)"m zwo l prdcy. lnaldytei opieki. 1 _ _ 

lah w sah Polskich Zw. Zawod . 
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DZIENNIK ·SPORTOWY .. II 
Kobiety grają w lootbal I Tabela ~;;~owa. Dzień sportu robotniczego 

j h I 6 "II. gi~r 51. br. pkt. M' d • t Ł d W 
Zmiany obowlązu ącyc przep s w I. Cracovia Iii 46:18 23 lę zymlas owy mecz 6 i- araza-

2. Pogoń 14 26:12 20 • db ł . 
rowszemi r>rze,isami, gdy mimo 3. Lel1:ia 1'3 27:13 17 wa nie o y Się Francja jest ledynem państwem 

na kuli ziemskiej I(dzie pleć teń
sk2, w ciąglej walce o prymat 
z mętczyznaml, uprawia p iłkę not
ną. Dlaczego właśnie Itra ta Jest 
kult}wowan a orzez Francuzki a 

1 
Holenderki, Niemki I l d. zada
wa l o iają się jed'ynie innemi spor
tamI? 

I 
Fakt ten podobno ści~le zwią· 

zany iest z przyslowiową kurtua· 
zją Francuzów dla pań, którym 
przeciet trudno odmówić tak .mi-
lej rozry·wki". Siłą rzeczy więc 
kobiety francuskie grają w football 
rozgrywane nawet są mistrzostwa, 
są nawet zaciekłe rywalki: Club 
Femina i Dunlop, ale mimo to 
sfery sportowe z pobłatliwym u
śmiechem trakluią całą tę sprawę. 

A jednak piłka notna wśród 
pań francuskich intensywnie się 
rozwija. Liczba widzów na zawo
dach śmiało mote konkurować 
z ilościII publiczności na meczach 
mętczyzn. Pozatym sama gra tra· 
ci powoli pierwiastki .miękkości" 
a nabiera coraz to ostrzejszego 
charakteru. I dlatego tet wyłonił 
się zu pełnie powatny pr6blemat, 
aby cały ten ruch piłkarski, wśród 
pań zorganizować, objąć go su-

wszystko dotąd nie zwracano bacz· 4. ŁKS. 14 26:17 Iii W cląltu dnia wczoraJszego od- nieju siatkówki Tur (Łódt) przed 
nie jszej uwagi podczas meczów, 5. Wart. J4 84:2~ 15 były się na boisku Widzewa, za- Widzewem. 
na obowlązui ące przeolsy. Z wat· 6. Wisła 12 25:19 H w.ody klubów robotniczych zor!!a· W konkurencjach lekkoatletycI' 
nieiszych zmian zanotowa~ nalety 7. Ruch 15 28:24 14 nlzowane z okazji p i ęciolecia Ł. nych w biell:u 200 m. <lla pań 
następujące: piłkarka nie ma pra- 8. Garbarnia 13 23:22 J3 R. S. K. O. zwyclętyła Domagalanke S!. (Tur, 
wa operować rekami ouy zatrzy- 9. Warszawianka h 16:34 13 W zawodach wzię ło udzial o· Łódt) 32,4 sek. przed Majewską 
mywaniu przeciwniczki; 00 dwuch lO. 22 p. p. 15 24:38 II g61em ponad 300 zawodników re- (Tur, Łódt). w sztafecie -4xlOO dla 
oslrzeteniach za prz~kroczen ie : I I. Polonja 14 15:36 8 prezentujących kluby robot~ icze pań .zwycietyl zespół Tur 54,4 s., 
przepisów-mote nastąoić WYklu_ 112. Czarni 15 9:37 5 ł6dz k ie i prowincjonalne. w bIegu 800 m. mętcZ}'zn zwycię-
czenie z dalszego udzialu w lI: rze; Mecz reprezentacji robotniczych tył Zurawlew (Tur, Ł) 214 przed 
za niesportowe =achowanie się na L TS G-Polonia (Byd- Łó :lt-Wa rszawa nie odbył si ę Kuoicem (Widzew), w bIegu S kim. 
boisku wymieniona będzie kara ) wskutek ni~ orzybycia reprezentac ji I , Wochna (fur) przed Hanyszem 
dwuch tygodni dyskwalifikacji; za goszcz 7:2 (3:1) Warszawy. (Widzew). 
,gwałtowne' wystąpienie orzeciw W d '. W turnieju błyskawicznym iot· W sztafecie olimpijskiej zwy. 
przeciwniczce lub Jednemu z wi-· Ł1d wczoraJs~vm odBvl balowym. w klórym wzie'o udział cięty! Tur 4 m. 12 sek. przed Wio 
dzów - dyskwalifikacja 6 tygodni; SI.ę w o zł na bo.'s~u OO~. 8 zespołów, zwyciętyl Widzew 12 dzewem. 
przeciw sędziemu - 12 miesięcy. p.le~s~l mecŚ o weJścIe .do LI- pkt. przed Szternem (ŁOdt) 10 p. Pozatem odbyly się popisy 
Dotąd, rzecz prosta, Ale kierowano ill. mię zy LT O a PoloDlą byd- I Turem (Łódt) 9 p. gimnastyczne zawodników Szternu 
się temi orzepisami i piękne Pa- gOk~ą. Mec~ zakończył II~ wy- W turnIeju koszykówki zwycię· i Julrzni. Na zakończenie odbyło 
rytanki, gwoli zabawy, a mote lO lem zwycIęstwem łodZIan w tył Widzew przed Turem i w tur- slp uroczyste rozdanie nagród. stosunku 7:2 (3:1). którzy g6ro- ~ 
zaimponowania mętczyznom, grały wali nad l!ośćmi zarówno pod 
w piłkę notną· Sytuacja obecnie względem fizycznym jak i tech- --------------------
IIle!!ła kar d y n a ł n y ID zmianom. nicznym. PoloDla do przerwy W k 
Football kobiecy nabral, dzięki trzymała się jeszcze nietle lecz yso a porażka na-
surowym przepisom, cech męskich. w drugiej polowie zupelnie opa- szych wybran' co'w 

Czy w tych warunkach kobiety dł '1 h B k' dl LTSO • 
nadal zaciekle grać bpdą w ioot- a na. SI BC: ram I a Poznań-Ł6df 4'0 (0'0) 

~ zdobvh: VOigt 4, Francman 2 • •• 
bali, nalety wątpić . Zresztą naj. i Berkman 1. Dla Polonii: Szmidt l W dniu wczorajszym po kllku-
blihza przyszlość odpowie na to i Dawczyński po 1. Sędziowal letniej przerwie odbył si~ w Pozna-
pytanie, p. Orajwoda. I nlu ~ecz międzymiastowy Poznań

FRONT LIGOWY 
Zawody bokserskie 

KPZjednoczone 

, Ł6dz który zakończył sl~ nlespo
l dziewaną porażką Łodzi w stosunI ku 4:0 (0:0). Skład Łodzi, poprzed
i nio przez na$ pOdany, opierał się 
i na szkieiecie ŁKS-u za~ reprezenta· 

W dniu wczorajszym odbyły sIę 
w Poznaniu zawody pływackie, na 
których ~wletna zawodniczka Kra
tochwilowna ustanowiła at cztery 
nowe rekordy Polski, a mianowi
cie w biegu 50 m. - 34,5 sek .• na 
dystansie 100m. - 1.19,2 oraz 
200 m. - 3.02 I 300 m. - 4.50,7. 
Kratochwilówna uzyskała wyniki 
powyższe w stylu dowolnym, prz"
czem wykazała znakomitą forme. 
Na tych samych zawodach Bocheń. 
ski (AZS - W-wa) przepłynąl 100 
m. stylem dowolnvm w 1.02.6 I 
200 m. w 2.25,6 sek. 

Zwycl-:słwa faworyłów 
I W meczach ligowych, które od
były się w dniu wczorajszym, wy

W sobotę wieczorem odbyły ' cja Poznania na szkielecie ligowej 
się w lokalu przy ul. Przędzal- Warty. Pierwsza połowa meczu nie 
nianej, międzyklubowe zawody zapowIadała przegranej łodzian. 
bokserskie zorganizowane przez Coprawda Poznań był b. groźny i 
KPZjednoczone, które przyniosly stwarzał pod bramką łodzian sze
następujące wyniki: Brzęczek reg niebezpiecznych sytuacji jednak 
(Zjednocz.) pokonał nieznacznie trio obronne a zwłaszcza bramkarz 
na punkty Graozyka (lKP). Mi- wyłapywał szczę~liwie wszystkie 
chalak (Zjedn.) atoczyi walkę I strzały. Gra utrzymywała się ot
nierozs~.-r.gniętl\ z Spodenkiewi- \. warta i łodzianie rewanżowali si~ 
I;zem (lł;U'), Szlej/el (Union) - cz~,temi atakami, jednak atak wy
pokonał na punkty Hecka (Zjedn.) •. kazał brak zrozumiema I na pOlu 
Rajnert (Zjedn.) zremisowal z I karnem zupełnie się gubił. W dru
Owczarkiem (lKPJ. Pawlak (Zjed- giej połowie Poznań opanowuje 
noczone) - zwvcięż)'1 na punkty sytuację i zdobywa kolejne cztery 
Nawrockiego (UJ. i Banasiak po zwycięskie bramki przez Kn iołę (2), 
ciekawej walce zremisował z Mar- Kry~kiewlcza t Szerfkego po 1. W 
czewlkim (Zjedn.J, Sędziował drutynie Łodzi wyr6żnill się Kara-

niki były następujące: 

Krak6w. 
J Cracovia - Warszawianka 
I 5:1 (2:0). 

Wczorajszy mecz ligowy między 
miejscową Cracowią a Warszawian

( ką zakończył s ię pewnem i wyso
kiem zwycięstwem gospodarzy w 
stosunku 5: I (2:0). Już od począt-

I
kU meczu zaznaczyła się przewaga 
dobrze dysponowanej CracovII, któ
ra narzuciła niezwykle szybkie tem
po gry. Warszawianie przeprowa
dzają parę ataków mało groźnych, 
które kończyły się na obronie Cra
covii. Natomiast częste I ładne a
taki miejscowych były bardzo sku
teczne I przyniosły w rezultacie 5 
bramek. które zdobyli: Kubiński 3, 
Malczyk i Doniec po 1. Honorową 
bramkę dla gości zdObył po przer
wie Polak. Sędziował b. dobrze p. 
Wardęszkiewicz z Łodzi. 

Warszawa. 
Legia - Czarni 2: O (1: O). 

W meczu rozegranym w dniu 
wczorajszym w Warszawie, Legja 
była zespołem znacznie lepszym i 

górowała nad Czarnymi pod każ
dym względem. Zwycięstwo 2:0 nie 
odpowiada wła~ciwemu układowi 
sił i powinno być znacznie wyższe. 
Czarni bronili się b. ambitnie i z 
duzem szczęściem. W pierwszej po
łowie warszawianie po dłuższym o
kresie przewagi zdObyli bramkę w 
22 minucie przez Przeździeckiego i 
pomimo dalszej znacznej przewagi 
zdobyli tylko jeszcze jedną bramkę 
w 29 min. drugiej połowy przez 
Nawrota. Sędziował p. Arczyński. 

Sledloe, 
Pogoń - 22 p. p. 4: 2 (3: O), w ringu p. Wrocławski. sialr, Welnic i Herbstreich. 

W Krakowie odbył się w dnIu 
wczorajszym decydu jący mecz o 
mistrzostwo Polski w pilce wodnej 
miedzy Makabi (KrakÓW) a śląskim 
EKS·em, który zakończył się po 
zażartej walce zwycięstwem Makabl 
w stosunku 3:2, który to wynik 
zapowiada Makabi ponownie ty tul 
mistrza Polski. 

W nocy z soboty na niedziel, 
ŁKM zorganizował po raz pierw
szy w Łodzi nocny raid motocy
klowy, w kt6rym wzięło udział 30 
zawodnik6w klub6w lokalnych. Tra-

W pierwszej połOWie Pogoń K b' '. sa prowadziła z Łodzi przez Zgierz 
grała b. dobrze i zagrażała co chwl- O lecy SenSaCyjna porazka Lutomiersk, Rudę Pabjanickl!. Choj-
lę bramcę 22 p. p., przeprowadza- bień naprzełaj' • Tłoczyn' skiego ny z powrotem do Łodzi. Raid zo-
jąc niezwykle groźne ataki w wy- 6 I . sial rozegrany w dwÓch grupach. 
niku których padły trzy bramki W dniu wczorajszym odbył W doia wczora jszym zosŁaI Zll- W poszczególnych kategorjach zwy. 
przez Nlechcloła, Cym mera i Malia- się na boisku Wimy bieg o mi- kofla.zony ml~dzynaro~owy turniej cIętyIi: Perkowski ~C), . Popielal 
sa. W drugiej połowie piłkarze strzostwo okręilu dla kobiet na o . mIstrzostwo P.olskl w Warna- (ŁKM). Le~man (ŁżK~) I ~artosz 
Pogoni opadli nieco na siłach, tak dystansie przeszło l klm., przy- WIe, który p~ynlód .wtelk~ senSl- (~KM). NaJlepszy Wynik rajdu o
że wytrzymalsza drutyna wojsko· czem trasa prowadzila z boiska CJą w postao.1 z~ycl~stwa Hebdy srągnął Popielas. 
wych coraz częŚCiej zaczęla docho- Wimy przez ulice Pilicera i Tu- nad Ttoozyńsklm I zdobycie przez 
dzi>! do głosu zdobywafąc·. dwie nelowa, z powrotem na boisko. te~o ostatnl.~o w singlach panów 
bramki przez Rusinka I Bilewicza. Ogółem wzięly udzial w bieilu ~Ist rzostwa. FlOłly m I8trz.o~tw ~roJ
Ostatnią bramkę dla Pogoni zdo- 4 zawodniczki. Zwyc~ęzyła z la- nlosly nast~pująoe Wrnl~l: slDgle 
był MotylewskI. Sędziował p. Wal- twością Głażewska (ŁKS) w cza- panów: Hebda - ~loozyns~ 1 1:6. 6:~ 
czak. sie 5 min. 2.2 sek, o 50 metrów 6:3, 4.6, 6:4, NIezwykle zat arta I 

przed Smętkówna, (ł.KS). Trze- emocjonn ;ąo~ plęcio~etowa walba 
cie miejsce zajęła Frydman6wna zakonczyla Slą wapaD1a1ym sukcesem 

Starożytna forteca. 

Studenci radzą sobie ... 
(Hakoah)-(o 150 m. za Smęt- utaleu t?wanego Hebdy. Single pań: 
k6wnąJ, z~ czwarte Rozmary- JądrzeJowska. - Vol.k.meróll'?& 6:2, 
nówna IHaKoahJ. Zainteresowa- 6:2. Gra . mleS'8na JQdrzeJo wska, 
nie zawodami male. TłooJyóskl- Volkrn.rÓwnM• Hebda 

P'ąciu wloski ch stuMntów uniwersytet.u w Padwie, którzy 
chcieli przp ni pść si~ na studia do Anglji, urzqdzilo sią-ta
n'o I pl ak ty<znie ... Przebyli oni dalekq drogą z WIo oh ~o 
An ·Ij i-łódko . P /l wY ' e; widzl.my ~mialych atu~eatów-:-wIO 

/lI ar. > na T.mw .... gAwIIi przybyCia do stolicy AngIJI. 

Mecze o wejście 
do Ligi. 

6:2, 7:5, Gra p01 wójna pań: Jęd
rze;o~k a, Vol kmer6wna - Crammer, 
Erlel 3:6. 7:5 i ti:l. 

Gra pod lI'ój aa panów: J. Stola· 
row, GraudguiJlot·Mencel. Klain 7:fi 

Mecze o .wejścle .do ligi, ro~e- 2:6, 3;6, 6:4 i 6:4. 
grane w dnIu WCZOrajszym przymo-
sły wyniki następujące: l pp. legjo -:--
nÓw (Wilno)-76 pp. (Grodno) 4:0 Sport w kilku słowach 
(1 :0). Bramki dla 1 pp. legj. zdo· 
bvll Nakuls ~ 1 2 i Zbroja 2; Kra- W meczu o mistrzosiwo grupy 
k6w: Podgórze (KrakÓW) - Warta łódzkiej w klasie C, faworyt na 
(Zawiercie) 2:0 (I :0). I>odgórze Iytuł mls1t?=a j1rupy H.ur~gan , do: 
miało znacznIl przewagę i zdobyło znał w ZgIerzu sensacYjnej porażkI 
bramki przez Gaja. od Strzelca z Aleksandrowa w sto

Unja (Lublinl-Hasmonea (R6w- sunku 3:7, wobec czego o tytule 
ne) 1:0 (1:0) Mecz był niezwykle mistrza .grupy ~decyduje prawd.o
zażarty i brutalny. Gra otwarta. podobnie trzecIa rOZ~YWka ml~-
Zwyciętyla nieznacznie szybsza dru - dzy Huraganem a Bar ochbl!. Wapienne, pozbawione ro~linnoAo\. 
żyna lubelska; Warszawa: Legja góry Dalmaoji IWlowily pne. wie. 
(Poznań)-Gwiazda (Warszawa) 4:0 W dniu .wczorajszym odbyło się kI ZlpOrQ Europy ohrteśoiańskiej 
(2:0). Mecz rozegrany w Warsza· w WarszawIe walne zebranie Pol- d T k I Z t h c.uów ~ 
wie przyn iÓsł wysokie zwyciestwo skiego Związku HOkeja Lodoweeo, ~~są U:tll~' t~i:"dze staroZlIr, 
Legji poznańskiej, która od począt· na które m wybrano nlStępuJ~cy samotnie na nled08t~pD;ob .kałach. 
ku do k ońca przewatała nad sła- nowy !arząd; prezes p. w!cemml- Na ilastrac 'j naszej wi1limy po
bym przeciwnikiem. Wyni.k. 4:0 ster Jar!>szy~skl, wiceprezesi re~. tętne basat~ zamka w Klia) którt\ 
(2:0) ~Ia drużyny poznanskleJ Jest Olcho~lcz I p. Gotdzlałkowskl, doskonale zanbowal,. sią do na-
zupełme zasłużony. Łupem bram· skarbmk dr. MatuszewskI, sekretarz h czasów 
kowym podzielili się: Bielaw, ki (2). p. Pastecki. kapltu związkowy Po 1If0 • 
Górski i ZarebIIU 00 l. AdaalO~ ...-.. 
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NA TE CIĘZKIE CZASY 
STAł.E CENY. 

- De kosztuje to ubranie? 
- Sto azdćdziesi"t dz fewięć 

złotych. 
- Nie ma o czem mówić. 

(Gość odchodzi]. 
- Czego pan zaraz ucieka? 

De pan daje? 
- Mogę dać sto, ani grosza 

więcej. 
- Co mam zrobić? Muszę 

,tracić - dawaj pan sto. 
- Więc pocóż wisi u pana 

tabliczka, że ceny są stałe? 
- Nu, one są stałe, ale znów 

nie tak bardzo, żeby aż gościa 
wypu~zczać ze sklepu. 

NIEZUPEŁNIE PIJANY. 

NOWY DZIENNIK ł-ODZKl 29 IlerpDI. tm r. 

ztoSLIWA. 

_ Mój n~czony ni,dy do 
mnle lD.cHI al. mówI, lak tyle 
ko: "Mól Raf •• lakl Anie e". 

- Sluamie, gdyż ten anioł 
był także wymalowany. 

NA ODLEW. 

GDllE SIĘ MOlNA ZABAWIe? 
TRATR LtI'I'NI: .Mol. o&l1oa '"Im.". 
CASI "O .toal nA JI~nłl no.
ADRlA, Plt.I .. Dom:rlta. 
OAPITOL: .Pow"'l do hclA' 
CZARY, .Ulobl,nl •• M_hor.My· 
CORSO. 1 .KlatwA rodu lond.rynów" 

11 _Z Il,.,.~.m do bl.~o" •. 
on't! 1. nnwy, . Taniec wśrod •• rc·. 

- Jak się pani strasznie ~~:g.·~~~n;T~:!:'ka. 
zmieniła w tych czterech I~tach, "1IM07;': .lIlękltny .k.p ...... 
droga pani Kapuścióskaf NIe by- OŚWIATOWY' IOlobllca I Trypoll.o". 
iabym pani wcale poznała. , 11 • Wolk .. o .rop·. 

- A ja to panią odrazu po- ~:ł:;~'IO§~I~~~~;IIO morlslo' 
znałam po tym kapeluszu. RR UR!'<A, • Królowa bnIBrów' 

RAKII!TA' N.~ ranem. 
SIEROTKA. !':PLRI'IOIO: .Ś .d,two· 

1~0'I-12.ln OdCl7łanlo pro!1"0mn oa 
d,I.1I błoł4GY. . 

12.10-1220 Co.blmny P"asl~d Pra." 
Pollkl.1 

12.10-10.45 Kotllaał~.t motoorolo~.1 
n". 

12.~-ł~.2~ PIyfJ I!ro-otonowe 
13~-1'3~ Pn.r .... 
,..3,~-lł.10 Plyty ~r.mofoDo",. 
14.l0-U.4n Pr .. r"Ą 
I~ 4 -1635 !lozyh • plvl .r_mDtnno 

wJe". 
IG.3'-IG40 KomODlIcat ~nlr. tllora 

łłydroc:r.tlozn •• o ~Ia t.1flotrl ł ry. 
h.kó .... 

16.40-11.00 Po •• ~.nka .. I~ .. kn r .. n· 
t'olJ\-lm - l .. ktn" Lucll," RnqułttDY J,. -18.00 K onC't'rt pOf'lotndnlflwy ,. 
... "tonftoin Rtpre,pnhl\yln"t Orki,. 
..tfY Pnlł"'" P"ńsh'. m. ~t. 'f\1' .. ,.!' ... . 
"y "o~ rlyr A I. SI_dl,ekl.·. 

- Dziadku, dawno 
dzicie po prośbie? 

jut cho- ZACHF;l'A .Królo.a Poludnlo' 18 OO-IR20 .N.c.pol I Ror.n.," ,.. •• ho 
d"I.· - QIy,,' dr. W.elo" Llplll.kl 

TeltrLetnlwParkuSĄ~.,zlca IB,r-19.15 \lU"h l_Irka I 'An.nlQĄ? 
- Od śmierci mojej matki. r-1l""larnl .. Ol!8łronnmł"- (),.l:t,.~tr " 

"'tn" ki",.. hltQymll1ft"1l Ronczlcf. - A kiedy wam zmula 
matka? 

- W sam dzień moich na
rodzin. 

Dziś b ...... lędnl. no r.. oslAlol 
komedIĄ V .. rnentll' .. Mnfa nĄuna m"· 
m,,- JlkrsllcA II, wylcwłnŁnym pary
łlklm hnmorf'm. w luncprtnwBm wyko
n'nla p. NI_d.I.lkow.klef. T.tukl.
wiCI WDlknW'~"fe,. Rrotłnlewtou.. In
berI .. wo.k .... kl.jto I Orolloltl.,;o. 

!~.~~:I;.;~ :r~~~!I:O~::~nnlk Rftrifttwy ' 
104;', 0:000 Kom llnlk"'t l,tlV ?rzpm. 

""odl. '" Lnthl. ofłuyhnfe flrn!:..-" 
mu nil łł,fpń n".deJluy. repertun r 
tPelrÓw. I 

r. 238. 

Ruchoma radjo-stacje 
nadawcza, 

Sędzia: - Czy świadek mo
te stwierdzić stanowczo, że o
skarżony był wówczas pijany? 

Posterunkowy: - Zupełnie 
stanowczo tego twierdzić nie 
mogę, tylko żon.a jego opowia
dała mi, że do domu wrócił 
E pokrywą od kanału i cbciał 
ją koniecznie założyć na gramo
fon jako płytę. 

WŚCIEKŁOŚĆ. 
- !;1ój mąż z niecierpliwo

ścią czeka, teby owdowieć, ale 
on się mylil.. Póki ja jeszcze ty
je, nie doczeka się tel przyje
mności ... 

Pocl~t.k ° godzlnlo 9·.f wio ... 2O.~0-0() 15 P_II.ton n. t .Mlod. pl. I E.u;;;J!!!:...!:::.:....:::=.....iw.IiII~i:.;....Ji.'l 
atletA" "łftrpm crnlezdzle" - wy~ł . 

PROSR AM RAOJ i1 WY ~ Karol Kotmlń.kl. ' rnowaciĄ w dzipdzinie radja jrst 
i ł , 20 15-2ł.AO On ..... plv' ~r.motono wldoclnm na jlowy2s1.em zrlięoin ru-

~~~,;;!i:l~a~o!:t~~':~ Pra.owe. ohomB radio-stocja nadawcza. Mie-
ł.6d.t· 20 Osl.nnlka Rs~ln .. ejto. ści siQ QlIa na wózkn I moto z Tat· 

Ponledzlalek dnIa 2 9 ale,pnla. 21.1O-!!2.łO Komnnlkst Al. WOlak St, wo';ch być transportowana-stoso-
1I~9-12.05 "yl(11ol .... n' W ........ J. 2~.~~~~50d~I~~:n'::;:.·~~lo!~~!~ .. f wnje do pott"7;e~y.- Z miejsoa na --- ~:~I~ I WI.ty Harf·ctloJ .. Kr.· 22.W-23.ro Alulyka taneczoa. mIeJsce. 

B . W rolach głównych: G ina Man e., Roger Max ime i D a n ie l Men daille. . 

§ . Nad program aktualności filmowe . 
8 " Poez~l_k .. onsó", '" dni po"", •. o godz. 4 p. p. '" niedziele i ""Ięta o ~odz. ~ p. P. Ostatni seans o god •. ItJ "'leet. Ceny miejsc: I 1.25, II 90 gr. a - III-FO ~r. Na I·szy !o~c!an!!.:s~,.,.~z~VS:!t~.:!;le~.!!m~i!et~.~c.~P!o.!OO~~~r::... -:-__ ~-:-._--::-::-:-~::--:-:-7-----
8 %eromsklego 74-76, Następny program: " ROMANSE CYGAJlłSKIEu w. rolach tytułowych Brygida Helm I J6ze l Schlldkrau t . - 8 
8 róg Kopernika Kupony ulgo_ po 75 fIr· watn. na ", .. yUkle mleisca "'o wsz~stklo dni z wyjątJtlem soból nledLiel l ŚOIlęt. 8 
COXlcxx:oo:xx:ca:x: CXXXXlCXXXlCXX' OXICI:XXX:I:O:O :X:O ))))CXXxxoJOCC(OCXXX:X I mlD • x:x or:::rma:xxxxx:ocxx:oo::x:x:x:xxx:x:OCXX)CXXX)OXO 

GImnaz jum Żeńskie 
Z prawami gimna zjów państwowych 

Ro Konopczyńskiej -Sobolewskiej 
ul. Gdańska Nr. 90 (róg Andrzeja), tel. 128-62. 

E'Zlminy do klas wstępnych i 'II11szych rozpoczynaj, się dnia l wrze!nl . 
Do klasy wstępnej A przyjmuje się dzieci nieumiejące czytać . 

Kanc ela r j a czy nna codziennie od 9~ej d o '''-ej. 

• • __ łtI. ~ ... '" " <-". " • , I Chorzy n~o~~~!~~.et !!~~~.~~Iectwa III 

SZEWCY _ iM. ZiOMKOWSKI 
Najtonlej nabyć SKÓRY VI katdej 'I Chorcby skórne, ~ene .. y-

mot~a ilo!ci c zne I moczopłCIOWe. 

SPO' ŁCE SZEWCÓW I U L . S-g o SIERPNIA 2 . w Przyjmuje od 8-8.30 rano od ·2·el 
PIOTRKOWSKA 79. - Al. KOSCIUSZKI 22. do 4-ej pODoł. i od 8·ej--do 9 W., 

Telefon 1158-38. w niedziele i święta od godz. 
Sp •• lalność: 10-ej do 1-'ej w pot. 
detall.loa sprz.dał •• Ió .... k Ir.ałych o. wod,. Dl. pd oddzielna poczekalnia. 

Dla niez"możnycb ceny .lecznlc. 

Fabryka okuć budowlanych 1 UDZIELAM LEKCJI 

I B.ci~l. ~n~s~A~s~ S C Y I Git. 
ł Fabr. I Biuro: Lódi, III. Golca 9. Tel. 209-152. • cach 

suwy. n.roinlkl I t, o. od naj8krom"iejozych do nal ' ł 
W)1konywa zamki, zatrzaSki, klamki żelazoe kute, 1& . na s rzyp 
mosiądzu I czerwonego metalu, pS9klfł l le, zawiasy, za- I 
ozd,bolejllych I prlylmule kom p lotn. okucia do no · oraz korepetycji. 

I Dojazd tram"'.ie':ic~:'~~:k~~' do fulianowsklei Wladomo'ć: ul, Wólcaat\aka ~ 139. 

i.'ri"ii"ii' .• '1I" •• "." lewa oflc. m. 16. t····· ........ ·~ Kto pierze bieliznę? ••••• = 
RUPTURY. lakolei blect"a nlo wolno .a· 

nlodby •• t. ~dJł .I<nlkl dla tJcla lud,klogo .~ 
banl.o nlebupl ... n.. Ruptu ra olale .Ię "Iel"~ 
jak .R'low& ludzka i konewlta. apowodowat mote 
powikłanIa "I •• ek I śmler6 

Specjalne lectnle.o bandat. ortopodyel"e 
gumuwo moje, m.tody u.u".I~ .kat ••• olo ua f·· 
nłebelpiecsotelne l naj'la.stanal 18 ruptury u 
mętc.yu, kobiet I d.lecl. N. akra1"lo"I." rę · 
gOIJup.t przeciw twonenłu się garDów, leo ID. 
~orsety ortopedyc.ne Ol. okny .. loaJcb nóg 
I plul<lcb bol~ycb stóp, "klady ortopedye ••• 
SzŁuel.ne Dogi I ręce. 

I · Traclsz wiele jeteli nie robI Ci tego = = najstarsza p o ł o t o n a wśródmieścju . 
• PRALNIA . 

:OBIADY· 
: domowe, smaczne i TANIO ! 
• ~daje II Listopad. 20 • 
: IKonstantynowskaJ poprze- . 
• czna oficyna - II wejście, • 
: Ul. 18, parter. : ................... 

= J. GO LIŃSKIE GO = = - - - przy .1. PlołrkowakleJ 112 - - - = . ............................ . 
Swladecłwa pochwalne "'y.lawlll Prof. Unlwer.ył.: Prof Dr. R. BARĄCZ. 

Pr. Dr. J. MARISCHLER, Prof. Dr. B. KIELAn OWSKI I wielu Inoycb. 

Zakład o rtopedyczny Sp ec. I. RAPAPORT, ortopeda ze Lwowa. 
t.6df, ul. WÓLCZAHSKA Hr. lO, front, parter. lelef. 221-77. 

gji!ł!!ffi!!!ffi!![' l!! !!fi!! ~. •• UdzIelam lekcyl gry na 

REICHERA ~!!,~~ UWAGA: ":;ot.1s\e la.leonle się chorlcb beJiWft.fl1D~OWO J~!It konlec~ne 
Przylmul~ ubezpieczonych w Kaale Chorych m. ł.odzl. -

PODZI Ę KOWAHIE . 
N. tem mielscu okladam' serdeczue pod"ęk',"'.nle WP. Dyr. J. RAPAPORTOWI, .a· 

mieszka lem u w Łodzi Drzy ul. Wólclaflsldel 10 ZA :t.aa,likowaOle synJw\ moJemu Henrykow i 
lat 19. oholemu na $lru111cę I skrzywienie krę~o8łupa lecz n czycn apBrató~ ortopedo W chWili 
kleay JUŻ '\\SZ}'8CV lekarze orzekh. że atan ZdrO\1ha moie20 syna led zupełnie bez.I1adz etny . 
D"lił dziękI WP. Dyr I. Rapaporlo"" syn czufe się b.relio dobrze, i jest 08 najlepszel dro. 
dze do opuszczenia lata które nie ,puszczai przez lat dws. Niedo1lłład koncer.n (parali!) 
,ako następlt""o przeb)t<j 81użllcy kostoe, ultępuje dziętu otaranlom WP. Dyr .. Rapapor· 

Choroby skórne, wene .. y- KUCHEHKI, administracji .Nowy. Ozien. 
. czne i moczopłciowe. PIECYKI, Lódzld M pod lit. . K. H.' 

I ta a co Z8 tem idZie 8' an zeUowla Iyna meao z. dnia na dZled p.opra\\l'la się .Bóg zapłać· 
(- ) TOMASZ WILTO:; 

Dąbro",a OórDlcu 
, ul. Dąbrowskie Nr. 18 

UL. POLUD.IOWA 28. kafl.s.emo~pol.ca 
" KOtMIHEKU 
Główna 81. Tel. 2Ol·98. 

Przyjmnje od S-ll rano i od 5-8 
w. w niedziele i śwIęta 011 9-1. Na::~!::~~J?::~ 

Dla niezam01nych ceoy lecznlo. Im. 15 god,ln "01· 
n,ch Zgloszenla 

~ ~ r."\JIr:< JIr:< JIr:< :"Jzi~D~~k:t::~~ 
~~~~~ kIego. 

Za 'IOI_rs. mlllmetro"'y I lorD. (otrona 5 łam.) ~rzo;l te'"t' n i '" tektlole 40 
str. za tekstem i komunikaty ~ ~r .. ne uob~1 - 2:'1 Ifr .. Zw,cL8lne za 
1 .ierSz mllim . (stron8 10 tamó v, 10 qr. 0'110SZenlA drobne n ~r za 
Wy"". n8lmnlelo .. zl. 1.01 dla poaz.k"l~c,,1o pr.c, 8 .' .. lIal
,""'e l • •• 0 .. 0 •••• ,. CłO s. r. - O lo!oze0l8 Z-8m lel$":\J w.! o 3J pruc 

--------Przez ogłoszenia 
do bogactwa, 

droief. tir m zagramezn}ch o 100 proc. dratej Ze termlno"y uruk. 0S1loszeń. komunikatów I ofIar admln lstracll nie odpowiada. 
Omyłki, ktOre nie zmiema1ą zasadniczo trdct oSllo'16nia, Ole obow1ł~zulł\ wydawnłcuwa do powtórzenia te~o ogłoszenia. lub 
z"rulu zaplaly. CXXX:CXX;O::XXXO II CI)) ( COXO 1)<XXXlCXXDOOOO I 00 (I QCXXD.xoooooo::I:OC:' O) lO XXJO 

'łleslęoznle VI floLl.l Ił. l eo, " odn"lszenlem do domu. Na prowLa . 
cli :I.ł. 11:!O - Preaumu""'ę przer"'lló motoa tylko I go t I:;-go 

katdego mieSiąca. 
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